PRZESTRZENIE PRZYRODY 

wystawa pokonkursowa prac plastycznych 

pt. "Zwierzęta chronione w Polsce"
Plon kolejnego konkursu dziecięcej sztuki przyrodniczej okazał się tym razem wyjątkowo imponujący. Napłynęły nań prace uczniów szkół podstawowych i gimnazjów - nie tylko z terenu Torunia, ale też i z Golubia Dobrzynia, Złotorii czy Pluskowęs. 
 
Prace urzekają indywidualnym podejściem do tematu i niektórzy z młodych artystów skoncentrowali się na możliwie najwierniejszym odtworzeniu portretowanych zwierząt, przypominającym realistyczne ilustracje z przyrodniczych albumów. Inni, dla kontrastu dali się ponosić fantazji, co zaowocowało szeregiem obrazków powstałych w skrótowej, syntetycznej stylistyce. Jeszcze inni wykorzystali w swych pracach techniki mieszane, tworząc barwne reliefy, collage lub wręcz małe "pudełkowe" rzeźby. 
Z grupy prac realistycznych na szczególna uwagę zasługują na pewno czarno-białe, niepokojące nietoperze uchwycone w locie prosto ku widom - autorstwa Justyny Lewandowskiej  z Zespołu Szkół nr 1 im. Anny Wazówny w Golubiu - Dobrzyniu (I miejsce). Czy linearne barwne rysunki chrząszczy Aleksandry Węcławek, lub ruda wiewiórka na czarnym tle, autorstwa Pawła Szyczewskiego, oboje autorzy z tegoż Gimmnazjum golubskiego. W podobnej konwencji utrzymany jest orzeł Anny Elzanowskiej z SP nr 28 w Toruniu oraz żubr Piotra Czechowskiego z SP nr 9, również w Toruniu. 
Przechodząc do prac pomyślanych w konwencji syntetycznej, nie sposób nie zachwycić się na pół abstrakcyjną, linearną czaplą narysowaną czarną kreską na tle złocistego słońca i błękitu nieba. Autorką tego obrazu jest Marta Bratkowska z SP w Złotorii. 
Wyjątkowo urocze są też czupurne, mocno kubistycznie przedstawione ptaki z pomarańczowymi dziobami wzniesionymi wesoło w górę, stojące dziarsko na czarnych nogach, na błękitnym tle. Autorem tej szalenie sympatycznej pracy jest Tadeusz Krukar z SP nr 5 w Toruniu.
Bliska abstrakcyjnej, wręcz "dorosłej" syntezie jest w swych poszukiwaniach Olga Humienna z SP nr 28 w Toruniu, która prostymi kreskami w wyszywaną na kartonie żółtą nicią wyczarowała portret żubra.
Pełne uroku są też namalowane na tkaninie motyle Julii Śniadej z SP nr 5 w Toruniu, z wielkim niepylakiem apollo i paziem królowej w rolach głównych. 
Toruńskie Gimnazjum Stowarzyszenia "Edukacja" reprezentuje ekspresyjna, duża praca olejna na płótnie. Całą jej płaszczyznę zajął las złożony ze smukłych pni i portret wilka na pierwszym planie tej kniei.
Prześliczna jest też płomiennoruda praca Mateusza Izajasza z Golubia-Dobrzynia, jarząca się czerwieniami i zieleniami, przedstawiająca  motyla na pomarańczowym kwiecie.
Wiszące na wystawie w bezpośrednim sąsiedztwie portrety sowy i dzięcioła zielonego autorstwa Karoliny Gardeckiej i Aleksandry Kołodziej - obie z Golubia-Dobrzynia -  powstały z kolei z pełnej szlachetnego umiaru gamie sepii i ugrów. 
Na koniec przejdziemy do eksperymentów technicznych: wszyscy zwiedzający wystawę zatrzymają się bowiem z niekłamanym podziwem przed dużą, zielona pracą w technice collage´u Oliwi Żuchlińskiej z SP nr 28 w Toruniu. Wykorzystane tu zostały realne elementy botaniczne - np. gałęzie sosny z szyszkami, huba, kora sosny i brzozy, czy zapałczane "igły" jeża. Oglądamy więc las, piękny i prawdziwy, realny, w którym jedynym  akcentem świadczącym o konieczności ludzkiej opieki nad przyrodą jest namalowany  obok pnia drzewa garnek, na krawędzi którego siedzi dorodny dudek!! Las ten ma i innych mieszkańców, jak choćby białą sowę oraz zieloną żabkę rzekotkę i jeżą.
W technice collage´u powstała też bogata fakturowo "niciana" praca Kamili Gilki z SP nr 8 oraz papierowy collage z białym misiem - Laury Łukasik z SP nr 24  i orzeł w barwnym słońcu "nicianym" Anny Wójcickiej - wszystkie z Torunia. 

         Na wyróżnienie zasłużył też z pewnością Michał Pająk z SP nr 28 w Toruniu, który jako jedyny wykonał makietę - w pełni przestrzenną - pełną rzeźbę w technice mieszanej, gdzie wśród prawdziwych szyszek i patyków króluje na tle wygwieżdżonego, księżycowego nieba wspaniała sowa.
O przedstawionych na tej ekspozycji obrazkach można opowiadać długo; najlepiej jednak zwiedzić zaraz osobiście tę wyjątkowo piękną wystawę w Galerii Sztuki Przyrodniczej toruńskiego Ogrodu Zoobotanicznego. 
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